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mi o ii a i* c h y a A u s t r y a c k a .
Spraw y k rajo w e.
(W iadom ości bieżące z W iedn ia.)

W i e d e ń ,  4. marca. K o resp o n d en t austr. pisze: S ły ch a ć ,
'v najnowszym czasie nadeszły tu noty z W irtembergii, z budeń- 

S l0&0 i z Saksonii, z których można powziąć nadzieję, że rządy 
''spomnionych krajów skłonią sie do ostatnich propozycyi ze strony 
A"f try i ,  zw łaszcza, Ze p a ń s t w a  te mogą zyskać wiele na silnem ukon-  
80 1 0Wa"iu sjp Niemiec.

— Dla zapobieżenia zażaleniom, któro mogą być wywołane 
przez zniesienie 2 3  cłowych i trzydziestkowych urzędów na cłowej 
'mii galicyjskiego ad ministracyjnego teryloryum miedzy Węgrami i Sied
miogrodem, nakazało ministerynm finansów na stacyacli zniesionych 
"rz ę d ó w , gdzie się oraz znajdują oddziały straży finansowej, albo 
w razie przeciwnym na innych stosownych punktach, które przez 
te stacye prowadzą, postanowić indywidua straży finansowej, które  
Co do czuwania nad komunikacyą pograniczną i nad podróżującymi 
z W ęgier i Siedmiogrodu, mają zastępować miejsce zniesionych 
urzędów.

—  Z powodu uczynionego zapytania, jak należy sobie postąpić
z przepisaniem tax od egzaminów ta m , gdzie w miejsce nauczycieli 
klas zaprowadzeni są nauczyciele pewnych przedmiotów, podaje się 
do powszechnej wiadomości, że wgymnazyach rządowych na mocy 
wysokiego ministeryalnego dekretu z dnia 18. października wyzna
czona jest taxa od każdego semestralnego egzaminu fi złr. ni. k . ,
*  których jedna trzecia część dyrektorowi, a dwie trzecie części  
egzaminującym nauczycielom przypadają.

—  Niedawno temu utrzymywały tutejsze dzienniki, jakoby lir. 
rnim (Heinrichsdorf) otrzymał tylko specyalne posłannictwo do tu- 
J zego dworu, gdy natomiast lir. B c r n s to r f  sprawować ma tutaj 
prawy swojego rządu jako poseł zwyczajny. Doniesienie to jest  
ez?*asadne. Hr. Arnim zastapi zupełnie hr. Bernstorfa , który przy

gotowuje się już do odjazdu. Według otrzymanej z Berlina wiado
mości niepostanowił berliński gabinet nic jeszcze pewnego względem 
| olszego jego przeznaczenia, a doniesienia tamtejszych dzienników, 
jakoby hr. Bernstorf mianowany być miał posłem do Londynu to 
*now do P etersb u rga, polega na samych tylko domysłach.

Wspominano znowu o liczbie dział, jaka obecnie znajduje 
z uprzężą i w czynnej służbie w Anglii, Szkocyi i Irlandyi, —  

iczha ta jak dla wielkiego mocarstwa jest nadzwyczajnie m ała , i 
'vynosi zaledwie 6 8 ! Nie znajduje się zresztą oddział tej broni wpra-  

* zie na stopie wojennej, jednakże jest zrucliomiony, a mianowicie 
takim stosunku, jak np. pruska b a te r y a  podczas musztry. W p ra

wdzie zasoby w Woolwich są niezmierne , i rzeczą pewną, że Anglia 
*doła w potrzebnym razie wystawić nadzwyczajnie silny i l i c z n y  od
dział tej broni, —  cóż jednak pomogą same działa bez należytego 
przysposobienia i potrzebnej liczby wprawnych artylerzystów. Liczbę  
żołnierzy tych zredukowano teraz dla oszczędności na najmniejszą 
68* dii ł'''3 VVS7’'.Ĉ 1 wypadek zostaje dozwolana urzęilownie liczba 
r 7f i . .* la "  stosunku do potrzeb mocarstwa pierwszego

• * (O . R . Z .)
_ r (Burza w Berlinie.)

Y l i e t f e n ,  4. marca. Według wiadomości telegraficznej sro-  
Zyła sie wczoraj w Berlinie . i  . • ■ • iC  ' r , , , straszna z smezna zawieja połączona
burza. Londynskie poczty z 2 8  , . . • i -  i, . , . . „  r . °  >ut. i 1 , m ar . ,  paryskie z 1 . ,  wie
deńskie z 1 . i 2 marca nie przybyły.

Przypadająca na dzisiaj poczta północna, jeszcze dotychczas  
nienadeszła. T eraz  w.eje ostry mroźny wiatp’ J któ '  mało 
śniegu pada. * J J

H yszpania.
(D epesza telegraficzna.)

a m l i , ? ' ! a d l , y t ’  2 4 ‘ luteS°- Oczekują tu przybycia pana Js tu r is
usadora w Londynie; słychać, że ma wTstąpic do ministerynm.

A nglia.
(D epesza te le g ra ficz n a )

L o n d y n , 2 7 .  lutego. G lobe  donosi, że C anning  i G la d -  
stone  nie przyjęli propozycyi lorda S tan ley . Henley , Forbcs, Mac- 
kenzie i inni protekcyoniści byli dzisiaj na konterencyi u lorda Stan
ley. Jeżeli lordowi Stanley uda się utworzyć gabinet, będzie zape
wne Salisbury mianowany namiestnikiem Irlandyi. Pana Clarendon 
oczekują co chwila z Irlandyi.

(W ie lk ie  pokoje u Jó j król. Mości. — Dzienniki o m inistrach proponowanych.)

L o n d y n , 27. lutego. W czoraj o drugiej godzinie były u Jej 
Mości królowej w pałacu St. James pierwsze wielkie pokoje w tym 
roku, Królowa udała s ię , jak zwykle w takich okolicznościach z swe
go rezydcncyonalnego pałacu w Bnkingbain ilo starego pałacu St.  
Ja m e s ,  gdyż w pićrwszym nie ma dość obszernych sal na przyjęcie 
licznych gości. Przedstawiono Jej Mości królowej wielka liczbę o- 
sób, między innemi członka ambasady pruskiej, pana Teodora Betli- 
man-Hollweg, który przez kawalera Bunsen, tudzież członka amba
sady austryackiej, kawalera R ey e r ,  który przez barona Koller był 
wprowadzony. Północno -  amerykański poseł wyjechał z Londynu 
oilwieóziee księcia Rutland w jego majętności wiejskiej.

—  Nadzwyczajny korespondent dziennika M orning C hron icie  
pisze: „ W  wielu salonach utrzym ują, że gabinet Stunleya, aby dla 
siebie zyskać jaką taką nadzieję, chce się sprzyniewierzyć zasadzie  
protekcyi. T a  nadzieja rozczaruje jego własną parlyę i zamieni ja  
w mściwą fu ry ę ! Na wielu targowicach dzierżawcy słysząc o przy
szłym gabinecie Stanleya, nie chcieli już po dotychczasowych cenach  
przedawać zboża.“ Panu D’lsraeli nie przyznaje korespondent dzien
nika C hron icie  nic , jak tylko talent do mistyiikacyi retorycznej i do 
osobistości. M orning P o s t  szydzi z radości dziennika C h ron ic ie , 
który już Aberdeena na miejsce lorda Palmerstona sadowi. Ten sam 
dziennik nadmienia, Ze gazeta Times oświadczyła wczoraj w jednym 
artykule, Ze lorda Johna Russell będzie wspierać z wszelką mocą 
z Prihting-Haiise-Sąiiare, jeżeli pozostanie w urzędzie, i w tym sa
mym artykule, a nawet prawie w tym samym okresie nazwała lorda 
John Russell bardzo niezdatnym ministrem. VNiele osób mających 
wpływ i znaczenie oddało dziś rano lordowi Stanley wizytę w S t.  
Ja m es-S q u are , między innymi pan Henley i pan Forbes Mackenzie. 
Wielu członków izby wyższej i niższej, którzy się byli porozjeżdżali, 
przybyli dzisiaj do Londynu. Przybył tu także Sir tidward Sugden. 
Dziennik G lobe  nadmienia, że jeźliby się lordowi Stanley powiodło 
utworzyć ministeryum, wtedy margrabia Salisbury zostanie zapewnie 
lordem namiestnikiem Irlandyi.

F ra n cy a .
(Posiedzenie zgromadzenia narodowego d. 2 7 . lu (e g o )

P a r y ż ,  27. lutego. Na dzisiejszem posiedzeniu narodowego 
zgromadzenia pod przewodnictwem pana Daru, była w dziennym po
rządku druga narada nad projektem do ustawy względem szpitalów. 
Namieniony projekt dzieli sie na dwie części. Pierwsza mówi o przy
jęciu , a druga o zarządzie. M aigne  rozwija projekt przeciwny. Od 
roku 1852 niech będzie założony w każdćm głównem mieście depar
tamentu szpital, któryby ubogich i położnice przyjmował. Potrzebaby  
na to dziesięciu milionów rocznie. Koszta należałoby pokryć odcią
ganiem od wszystkich pensyi; potrącanie to podniosłoby sie od je
d n e j dziesiątej części aż do połowy teraźniejszej cyfry , i pensye 
Ta 2 0 ,0 0 0  %re d u kowano by na 1 3 ,0 0 0  franków. j\Ta propoaycyę W i- 
ktera Lefranc odłożono dyskusyę w tej mierze aż do nadejścia spra
wozdania komisyi o publicznem wsparciu w ogólności. Mianowanie 
komisyi na propozycyę pana Dufaure dla wytoczenia dyskusyi o pro-  
dukcyi soli i handlu s o lą  we Fran cyi,  w y z n a c z o n o  n a  p o n ie d z ia łe k . 
Bez dyskusyi zgodzono się na trzecią naradę nad wnioskiem pana 
Anthony T houret  na korzyść saperów i pompierów uszkodzonych 
lub skaleczałych w pełnieniu swojćj służby. Poczćm nastapił wnio
sek G ir a r d a  względem podzielenia stróżów polnych na b rygad y.—  
Charakterystyczną ceclią tego wniosku jest  wojskowa organizacya  
1 wyłączne mianowanie przez prefekta. Sprawozdawca B u u ch art  
nadmienia tylko, że przezto włożyłby się na opłacających podatki 
ciężar 2 1  milionów fr. Wniosek ten odrzucono.

(Rozpraw y w izbie. — Pogłoski o zlaniu się  lin ii burbońskich.)

P a r y j s ,  28. lutego. Po burzliwej dyskusyi nad przyzwoleniem 
kredytu dla francuskiej armii okupacyjnej w Rzymie, nastąpiła na 
dzisiejszem posiedzeniu debata nad kwesty ą ,  c?,yli wniosek Cretona 
względem powTołania do Francyi będących na Wygnaniu członków 
obudwu detronizowanych dynastyi, ma być Umieszczony na jutrzej
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szym porządku dziennym lub nie. Przeciw wszelkiemu oczekiwaniu, 
przeciw prawdopodobieństwu i wbrew uchwałom powziętym. Wczoraj 
wieczór w zgromadzeniach f ra k cy i , odrzucono dziś po dwóch 

wątpliwych głosowaniach odroczenie propozycyi Cretona większością 
340  głosów 319 . Jiftro więc rozpocznie się dyskusya nad tym 
wnioskiem.

Pogłoski o zlaniu się obydwóch linii burbońskich nabierają c o 
raz więcej konsystencji,  trudno jednak zawsze jeszcze  wierzyć w ich 
urzeczywistnienie. Dziś zapewniają, że ksiąZę Nemours zupełnie 
przystąpił do tej decyzyi i w tym duchu miał nawet już wydać ma
nifest do swoich przyjaciół w Paryżu. .Słychać ta k ż e ,  że się księ
żna Orleańska zdecydowała uznać pierwszeństwo praw syna księżny 
B e rry  nad prawami hrabi Paryża. Ta ostatnia pogłoska zanadto nie
podobną je s t  do prawdy aby w nią można uwierzyć. ( B .  Z .)

(O tak zw anej „p ro teslacy i“ A nglii i F ran cy i.)
P a r y ż ,  2 7 .  lutego. Od kilku tygodni przebąkują ciągle pi

sma publiczne o jakiejś p ro testacy i, którą założyć miała Anglia i 
Fran cya przeciw przystąpieniu całej Austryi do zreorganizowanego  
związku niemieckiego.

Już sam wyraz protestacya każe się d om yślać, że wiadomość  
ta została zmyśloną przez kogoś nieobeznanego wcale z formalnościami 
dyplomatycznemu Ohadwa te mocarstwa bowiem, niereprezentowane  
przez pełnomocników swoich na konferencyach drezdeńskich, muszą 
podług dawnego zwyczaju oczekiwać pierwej, aby uchwały kongre
su drezdeńskiego w urzędowy sposób im przedłożone zostały , za
nim uzyskają jakąkolwiek podstawę , w ogóle na którejby ewentual
ną protestacyę oprzeć były w stanie. Dopokąd decyzya kongresu 
drezdeńskiego niedójdzie w drodze dyplomatycznej do wiadomości 
tycli m o cars tw , które podpisały Finalny akt traktatu wiedeńskiego, 
dopóty niemogą mocarstwa zagraniczne wywierać żadnego wpływu 
na tok konferencji drezdeńskich, ponieważ to niezgadzałoby sic by
najmniej z niezawisłością obradujących państw niemieckich.

Prawda to , że ohadwa gabinety, paryski i londyński poleciły 
posłom swoim w Wiedniu i Berlinie dowiedzieć się u austryackiego  
i pruskiego rz ą d u , o ile rozpowszechnione w gazetach niemieckich 
pogłoski, że Austrya i Prusy chcą ze wszystkicmi państwami swo- 
jemi przystąpić do związku niemieckiego , prawdziwemi być mogą. 
Z tego zapytania więc ułożonego w formie noty werbalnej, zrobiła 
fantazja mało - niemieckiej party) natychmiast formalną protesta
cyę a co większa j e s z c z e , przyczepiła do niej nawet zagrożenie 
wojną w razie nieuczynienia jej zadość.

Ponieważ w dyplomacyi bardzo wiele zależy na formie , przeto 
zwracamy uwagę na t o ,  że nota werbalna jest zazwyczaj bez pod
pisu , c o  n ie o z .n a c z a  n ic  in n e g o , ja k  t y lk o , ż e  d o tk n ię ta  w niej spra
wa albo urzedownie traktowaną być nieinożc , a lb o  t ć z , z e  się n ie 
wielką wagę przywiązuje do niej. Z tego pokazuje się w yraźnie , 
jak wielka różnica zachodzi między pojedynczą notą werbalną a 
właściwą protestacya.

Jak się dowiadujemy, przyznał się dwór wiedeński z wielka 
otw arto ścią , że zamierza w istocie z wszystkicmi państwami swo- 
jemi przystąpić do związku niemieckiego i dowiódł zarazem , że u-  
rzeczywistnienic idcy tej nietylko nienaruszy politycznej równowagi 
E u ro p y ,  ale owszem ją  umocni, a nadto przyczyni się także zna
cznie do osiągnienia celu związku niemieckiego, aby utrzymać wewnę
trzne i zewnętrzne bezpieczeństwo Niemiec a oraz zabezpieczyć nie
zawisłość i nienaruszalność pojedynczych państw niemieckich. P rz c -  
dewszystkiem miał gabinet wiedeński zwracać uwagę na t o ,  że po
trzeba koniecznie zasłonić należycie granice południowych Niemiec 
znacznym trójkątem twierdz Pesch iera ,  W erona i Manlua, o czem 
podczas wojny lombardzkićj dostatecznie się przekonano, tak że na
wet konstytujacc w Frankfurcie zgromadzenie uznało tę potrzebę , 
wysełając z nadzwyczajną misyą pana Heckscher do Turynu.

Co sic tyczy W ęgier przytoczono za najważniejszy argument 
usprawiedliwiający wcielenie ich do związku niemieckiego, ważność  
żeglugi na Dunaju , zajmującym pićrwsze miejsce pomiędzy rzekami 
niemieckiemi.

Takie deklaracje  w ogóle przesłał dwór wiedeński rządowi
francuskiemu w o d p o w ie d z i na wspomnione zapytanie. I na tem skoń
czyła się rzecz c a ła ,  ponieważ gabinet francuski z powodów przyto
czonych na początku artykułu niniejszego nicmoźe przedsiębrać ża
dnych kroków dalszych, dopokąd decyzya kongresu drezdeńskiego 
urzędownie przedłożoną mu niezoslanie. L ecz  po upadku Palmer-
slona zdaje s io  , że cała sprawa la skończy się na niczem.

Lord >Sunit’! / ,  głowa ( ? )  nowego gabinetu angielskiego, był 
zawsze protektorem angielsko -  austryackiego przymierza. P ro 
gram jego przedłożony królowej W ik to r y i , oświadcza się za stano
wcza zmianą zewnętrznej polityki angielskiej, a zatem spodziewać się 
m o ż n a , że i stosunki Austryi z tern państwem jeszcze korzystniej
się ukonsolidują. ( L l - J

(D epesza te legraliczna.)

I * a r y i ,  1 m a rca ,  8 . godz. wieczór. zgromadzeniu naro-  
dowem toczy się dyskusya nad wnioskiem P' U re to n , Lagrange żą
da zniesienia politycznych wydaleń z kraju za wszystkie wyroki za 
padłe od roku 1 8 1 5 ,  Debata namiętna, B erry er  i minister Royer  
mówili przeciw wnioskowi Cretona ; słabą większością odroczono go 
na sześć miesięcy. (B r .  Z tg .)

S z w a jca ry a .
(Sp raw y rady w ie lk ie j.)

B e r n a ,  2 5 ,  lutego llada wielka przyzwoliła na wczorajszem

posiedzeniu na żądanie rządu, ażeby pomnożono korpus strzelców  
krajowych (żandarmów). Opozycja przedłożyła na tem samem po
siedzeniu trzy  nowe wnioski: t )  Względem rozpuszczenia wojska,
2 )  względem niezwłocznego wypłacenia pieniędzy kwaterunkowych,
3 )  względem wydania postanowień karnych przeciw' werbowaniu.

W łoch y .
(Spraw y T u ryń sb ie j izby deputowanych.)

T u r y n , 2 7 .  lutego. Izba deputowanych przyjęła projekt u-  
stawy względem podatku sukcesyjnego ( z  wyjątkiem artykułów 16  i 
1 7 . )  W  Senacie ukońcono główną debatę nad ustawą uprawy ryżu. 
Książę L i t t a ,  który tu żył jako emigrant lombardzki i rocznie w y
dawał 5 0 0 , 0 0 0  do 6 0 0 , 0 0 0  lire opuści, jak zapewniają, tutejszą sto 
licę z powodu prywatnych nieprzyjemności. Turecki ambasador pan 
Mussurus miał od swego rządu otrzymać polecenie przyłożyć wszel
kiego s taran ia , aby ki*ól Sardynii zrzekł się tytułu króla Cypru i 
Jerozolimy. (Au& łr.)

Niem ce.
(O  koDferencyach m inisteryalnych.)

D r e z d n o ,  26. lutego. W czo raj  zebrała się znowu druga 
komisya konferencyi ministcryalnej. Ministrowie v. d.' Pfordten, bar. 
Rudt i radzca Staną v. Linden wyjechali zDrezdna. Dziennik drez
deński ośw iadcza : w dzienniku N eu e P r . Ztg. czytamy korespon- 
deneyę, datowaną z Drezdna 24go  lutego , która zdaje się wyjawiać 
szczegóły o grupowaniu się państw w plenarnej konferencyi. Pomi
jamy to grupowanie, które w ogólności może być prawdziwe , mu
simy jednak zrobić u w agę, że zupełnie bezzasadną jest rzeczą pra
wić o głosowaniu z Austrya z a  wnioskami w kwestyi bedącemi a z 
Prusami p rzec iw  tym wnioskom. Wszakże dostatecznie jest wiado
m o , że wnioski komisyi tylko są parafrazami propozycyi wspólnie 
przez Austryę i Prusy umówionych , niemogły przeto Prusy przeciw 
nim głosować i —  ile nam wiadomo, nie uczyniły też tego. Zresztą  
znaczna liczba pełnomocników niemiała jeszcze instrukcyi. ( D . B . )

(W iadom ości b ieżące z Drezdna )

B r e z d i l O ,  2 6 .  lutego, P . P ro k e s c h  o. d. O sten  opuścił 
już także Drezdno i udał się z powrotem do Berlina. Przed odjaz
dem był on wraz z hrabią Buol-Schauenstein na konferencyi, w której 
mieli także udział ministrowie v. Beust i v. d. Pfordten Upatrują  
tutaj w ogólności większe zbliżenie się zdań reprezentantów Austryi, 
Bawaryi i P ru s ,  niż to było podczas dawniejszych posiedzeń, gdy 
tymczasem zaszła podobno większa z ich strony oziębłość dla sprzy
mierzeńców związku z Hanowerem i Wirtembergią. Dzisiaj wyjechał  
również i p. v. d, Pfordten z Drezdna. Pow rót jego nastąpi zape
wne jednocześnie z przybyciem księcia Schwarzenberga.

—  Pełnomocnicy kilku mniejszych państw udadzą się również 
na krćlkie ferye, dla osobistego jak się zdaje uwiadomienia swych 
władzców o położeniu sprawy.

—  Komisya druga zajmuje się obecnie sprawdzeniem stosun
ków szczególnych konstjitucyi do ewentualnej konstytucyi związko
wej. —  Jak na teraz nastręczają poprzedniczc te prace znaczny 
materyał dla przyszłej władzy centralnej związku, której wszakże 
istnienie zawisło od tej okoliczności, jeźli prace komisyi nieokażą 
się znowu teoretycznemi tylko studyami.

— - Obrady w kwestyach materyalnych nie każą się podobno spo
dziewać pożądanego załatwienia spraw cłow yeh, i najwięcej jeźli 
przyjdzie do pogodzenia niektórych tylko szczególnych kwestyi. —  
Komisya cłowa zajmowała się podobno także i rozpoznaniem jurydy-  
czno -  politycznych kwestyi, a mianowicie monopolami, wszelakoż 
w jedynym tylko zamiarze sprawdzenia podatków i stosunków cło-  
wycli szczególnych reprezentowanych tutaj państw —  stósownie do 
istnącycb już monopolićw w tyczących się państwach. ( D  R .)

(Sp raw y baw arskiej izby deputowanych.)

M n i c h ó w ,  1- marca. Na dzisiejszem posiedzeniu izby de
putowanych odczytano następujące interpelacyc: 1 )  deputowaneoo
W allerstcin  względem złożenia na stole izby papierów tyczących  

się spiawy kurheskiej: 2 )  dep. P r e l l  względem pretensji biskupów;  
o )  dep. W allersletn  względem punktualnej wypłaty należytości kwa
terunkowych ; 4 )  deputowanych K o lb  i  J d g e r , « )  względem kwe
styi związku cłow’ego, b )  względem monopolu tytoniu. Prezydent  
ministrów oświadczył, że na zapytania 1 aż do 4go odpowie dopie
ro na przyszłein posiedzeniu, na interpelacyc zaś deputowanego Jii— 
g er oświadczył, że aż do obecnej chwili nie otrzymano od Austryi 
żadnego wezwania w lej mierze, gdyby to jednak miało nastąpić,  
natedy zapewnia (prezydent ministrów) że interesa Bawaryi tak rol
nicze jak i przemysłowe będą zabezpieczone. Posiedzenie zamknięto 
przedłożeniem kilku projektów do ustaw , które przeszły sejm nie- 
mógł z a ła tw ić , złożono także na stole izby wykazy tyczączc się 
długu publicznego, tudzież dochodów i wydatków państwa. P rz y 
szłe posiedzenie odbędzie się we czwartek. ( l i .Z t g . )

(Komisya dla reform y sądow nictw a.)

§ z tu t lg 'a i '( la . Rząd mianował komisyę dla wypracowania  
potrzebnych projektów do reformy wirtembergskiogo sądownictwa —  
te projekta mają być przedłożone przyszłemu zgromadzeniu stanów. 
Słychać , że Stany mają być zwołane do miesiąca maja. ( A u.sir.)

(U staw a o praw ic stow arzyszania i zgromadzania s ię .)

K a r l r u h c ,  2 6 .  lutego. Gazeta rządowa zawiera ustawę o
prawie stowarzyszania i zgromadzania się. Pierwszy rozdział opie
wa o towarzystwach i zgromadzeniach w ogólności. Obywatele pań
stwa mają prawo do takich zamiarów, które się nic sprzeciwiają kar-
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nyui ustawom, zakładać towarzystwa i spokojnie bez broni się zgro
madzać. Władza rządowa może te towarzystwa rozwiązać i zakazać 
te zgromadzenia, które publiczną spokojność na niebezpieczeństwo 
narażają. Rozwiązanie towarzystwa wymaga publicznie ogłoszonego 
postanowienia ministra spraw wewnętrznych. Drugi rozdział mówi o 
towarzystwach politycznych. T e  mają obrać przełożonych i ułożyć 
statuta , które zamiar i działanie towarzystwa dokładnie określają. 
Spis członków i statuta należy władzy policyi zakomunikować. Nte- 
niemcy nie mogą być w Wielkićm księstwie członkami towarzystw  
politycznych. Małoletni nie mogą być ani członkami ani uczestnika
mi obrad. Takim towarzystwom niewolno wchodzić w związek z in- 
nemi towarzystwami politycznćmi dla spólnego zamiaru , a w szcze
gólności nie w taki sposób, aby jedne podlegały uchwałom i orga
nom drugiego, albo aby się kilka takich towarzystw pod spólnym or
ganem w jedną organiczną całość połączyło. Zakazano im także,  
stanowić uchwały w formie u staw , rozporządzeń, praw lub innych 
dekretów władz publicznych. Żaden gmach rządowy, ani ratusz, ani 
leż przeznaczona na nabożeństwo świątynia nie może być użyta do 
odbywania zgromadzeń politycznego towarzystwa. Oznaczone albo 
tylko czasami odbywające się zgromadzenia powinny każdą razą na 
2 4  godzin wpoprzód policyi być zameldowane. Bilety zapraszające  
na nieregularne zgromadzenia powinny być każdą razą zaopatrzone 
podpisem tych którzy je rozsyłają. Władza policyjna może wysłać 
do takich zgromadzeń jednego albo dwóch urzędników, którzy w nieb 
zaimą miejsce ta m , gdzie im się podobać będzie. Mogą żądać od 
Pre*ydującego. aby im wymienił stan, nazwisko i pomieszkanie wy-  
stPpująeych mówców. Prezydujący mają starać się o porządek w ta
kich zgromadzeniach, a w razie potrzeby nawet je rozwiązać. Ró
wnież i deputowani policyi mogą sami w razie potrzeby wyrzec roz
k azanie ,  a osobliwie , jeżeli zbrojno przybyłe osoby nie oddalą się. 
NieP«'ityczne towarzystwa podlegają tym postanowieniom, jeżeli do 
żakresu SWjcll obryd polityczne zamiary przyjmują. Trzeci rozdział 
traktuje o zgromadzeniach‘ ludu. Dyspozytorowie mają oznajmić je

^  ca f  ~

lla 2 4  godzin wpoprzód policyi, z wymienieniem zam iaru , miejsca 
Czasu. Gd Z.1A miKIip^nA h pznicczoństwn narainnp mGdzie przytem publiczne bezpieczeństwo jest n arażo n e , ma 
Policy a prawo i obowiązek zgromadzenie takie naprzód zakazać. —  

rzewodżeami zgromadzenia ludu mogą być tylko Badeńsey obywa- 
e. Zgromadzeniom niewolno przynosić w masie adresy lob pety- 

albo przesyłać je deputacyą więcej niż z 10  członków złozoną. 
fcwarty rozdział mówi o postanowieniach kary. Te zależą , według 

s |°pnia przewiny, w karach pieniężnych do 3 0 0  fl. i w karach wie- 
?-ipnia do 1 roku. Indagacya i ukaranie przysłużą zwyczajnym sądom 
karnym. —  Następnie zawiera rządowa Gazeta ustawę o odmianie 
różnych przepisów u s ta w y , o prawach obywateli gminy i nabyciu 
prawa obywatelstwa (dotychczasowe postanowienia zaostrzając). —  
isakoniec ustawę o powinności indemnizowania członków gminy za 
popełnione podczas zbiegowiska zbrodnie.

(Rozporządzenie W . k sięc ia .)

S c h w e r y n ,  1. marca. Na mocy rozporządzenia W-ielkiego 
księcia z dnia 2 6 .  lutego i za porozumieniem się z Wielkim księciem 
Meklenburg-iStrelitz i ze Stanami, zniesiona jest ustawa względem 
zabezpieczenia osobistej wolności z dnia 2 3 .  maja 1 8 4 9  i jej obja- 
*>nienie z dnia 1. grudnia 1 8 4 9  ; dawniejsze zaś postanowienia ty 
j ą c e  się przedmiotów owej ustawy są znowu obowiązujące.

(P rz e p is  najwyższy względem stanu w ojennego.)

K a s s e l ,  27 .  lutego. §. 3 rozporządzenia z 2 7 ,  września z. r. 
" zglpdem ogłoszenia stanu wojennego, postanawia: „Jeżeli uskute
cznione p,-Zez publiczne władze, to jest od sądów, władzy policyjnej, 
/,a»darmeryi itd. doniesienia o przestępstwach i wykroczeniach, wy- 
kniętych w §. 2 . dojdą do wiadomości naczelnego dowódzcy albo 

Podrzędnego komendanta je g o ,  tedy naczelny dowódzca ma wydać 
^zględem wytoczenia indagacji i złożenia wojskowego sądu potrze-  
l|ie ”ozPorżądzenie. W  tym względzie wyszedł następujący przepis: 

Z Bożej łaski My F r y d e r y k  W ilhelm  elektor itd. itd. roz
porządzamy, po wysłnehanin Naszego ministery um jak następuje:
? >k°nywanie funkeyi wytkniętych w §. 3 . Naszego rozporządzenia 

września z r. względem dalszego zastosowania i uzupełnienia 
 ̂ ZeI'isu z dnia t. li), o ogłoszeniu sianu wojennego, porucza się 

. °.n|endantowi sądu garnizonowego w Naszcm rezydencyonalnem mie- 
1 " o  Kassel, do czego wszyscy, do których to należy, zastosować się 

Dokumentalnie z Naszym własnoręcznym podpisem i wyci-  
417//* ^'Cn/‘®p*ą państwa, dano w Kassel 2 5 .  lutego 1 8 5 1 .  F ry d ery k  

^  ^ ekreł- stanu) Hnsscnpflug. Volmar. Ilaynau. Zamiast mi-
sp».w vicln lvvo^ci ^ n a jw y ż s z e g o  r o z k a z u :  M e y e r , 

w a z k a s z t r : ! ^  Ue,lkel zaprowadzono dziś pod eskortą wojsko- 
1 ‘“ eustający sąd wojenny.

S a w e e y a  | N o r w e g i a .
(L u . „koresp. au slr.“ o uąjno\Vgzyeh najściach w Szw ecyi i N orw egii.) 

Rozruchy w S z w e c j i  i N „ ,.w jj zwróciły uwagę europejskiej 
pu icznosci w stronę świata , g<lz; e spokój i porządek zdawały sie 
b y ć  t r w a le  zabezpieczone. Zwolennicy konstytucyjno-demokratycznych  
rządów zwykli byli wskazywać przy Ua.id6j sposobności właśnie na 
j* te kl’a.ie> a spokojne ich zachowanie się podawać za dowód, że 
Potrzeba ty lk o  odpowiednich in s ty tu c y i  k o n s t y t u c y jn y c h ,  aby zaspo-  
^ . ' c narody i uczynić nicpodobnemi wszelkie rewolucyjne wybuchy, 
nion • ecyi 1 % nveSii —  utrzymywali oni —  tak mocn0 zakorze-  
daw”' zas^ -  konstytucyjna, żo żadna burza niezdołałaby obalić 
d o z " ' / 1 i”sty łucyi państwa te uszły tylko dla tego losowi, jakiego 

n a "lększa część państw kontynentalnych, bowiem od wieków

miały u siebie urządzenia parlamentarne. Takie i tym podobne zda
nia przytaczali od dawniejszego już czasu przywodźey partyi liberal
nych , które w końcu uwierzyły temu. Teraz jednak zmieniła się 
naraz scena. Rozruchy i zbiegowiska trwały przez cały tydzień w 
Sztokholmie, wszczęte były według planu i z namysłem, i dowodzą
0 istnieniu stronnictwa dążącego do obalenia teraźniejszego stanu 
rzeczy j i 0 innych tajemnie żywionych zamiarach. -— Konstytucya  
szwedzka jest, jak wiadomo, dawno-stanowa; Slorthing  dzieli sic na 
4 kurje i na ary stokraey ę ; jakoż i wyższe duchowieństwo repre
zentowane tam jest jeźli nie przeważnie, to przecież dostatecznie w 
każdym względzie. Ł atw o  pojąć, że demokraci, którzy radziby wszy
stkie od najdawniejszych czasów istnąee stosunki zrównać, i zatrzeć  
wszelką różnicę i odcienia politycznego życia narodów, niemają wiel
kiego upodobania w konstytucyi szwedzkiej, chociaż rzeczą dowie
dzioną, że prawa władzy wykonawczej ograniczone są tam i tak już 
znacznie w obec reprezentacyi. Ludność Sztokholmu jest bardziej 
namiętnego i gorącego temperamentu, przystępniejsza fanatyzmowi, 
ruchliwsza i więcej ulegająca wpływom agitacyi, niźli to zwykle przy
pisują mieszkańcom północy. Śród takich więc okoliczności naba
wiają słuszną obawą powtórzone te ro zruch y , a to tein więcej je 
szcze, jeźli zważymy, że ftocyalne  doktryny rozszerzyły się mocno 
pomiędzy tamtejszym stanem rękodzielników , i liczą wiciu stronni
ków. Wypadałoby wprawdzie sądzić, że socyaiizm znajdzie zgodnych
1 silnych dla siebie przeciwników w mieszczaństwie , w posiadaczach  
większych posiadłości gruntowych i w całej inteligencji w kraju, jak  
to dotychczas okazało się we wszystkich państwach europejskich,—  
jakoż na pierwszy rzut oka, zwłaszcza widząc udział m icszczań fitw a  
w owych rozruchach, możnaby utrzymywać z nicjakicm prawdopodo
bieństwem , że te rozruchy wynikły tylko z powodu niedemokraty
cznej konstytucyi krajowej.

L e c z  spojrzawszy na N o rw eg ią  sąsiednią i połączoną z Szwe-  
cyą węzłem unii osobistej, okazuje się bezzasadność lego twierdze
nia. I tam bowiem wre niespokój, i tam również odzywa sie ro 
kosz, a duch burzliwy ogarnął całe spokojne to wybrzeże i krainę
od rybaków zamieszkana.

Stronnictwo demokratyczne wskazywało oddawna już mianowi
cie na N< rwegią jako raj polityczny. Konstytucya demokratyczna  
istnieje tam już od kilku dziesiątek lat ;  zdawała się ona zastosowaną  
być zupełnie do obyczajów narodu., zwłaszcza że wielkich posiadło
ści gruntowych i możnej arysiokracyi nigdy tam niebyło. Ten sam 
monarcha, który później objął koronę duńską, sądził być rzeczą nie
możliwe, zaprowadzić w właściwej swej ojczyźnie taką konstytucje  
jaką nadał był mieszkańcom Norwegii, i odwoływał się zawsze do 
niezmiernej różnicy stosunków jaka w obu tych krajach zachodzi. 
W  Norwegii zaprowadzono demokracyę bez gwałtownej rewolucyjnej 
katastrofy , na wolnej niejako i naturalnej podstawie. Władzę kró
lewską ograniczono,statutem konstytucyjnym w wysokim stopniu tak, 
że nieprzysłuża jej nawet bezwarunkowe n V elo li przy projeklach do 
ustawy. Administracya krajowa odbywała się zawsze na zasadzie 
sprawiedliwości i wcale wzorowo. Nawet ostatnie, w  najnowszym 
czasie ogłoszone poselstwo królewskie daje zaspokajający obraz sto
sunków krajowych i zatrzymuje sie mianowicie nad postępem oświa
ty krajowej. Wspomniano tam jedynie z naganą o stowarzyszeniach  
robotników i o ich usiłowaniach —  tudzież o dążnościach proletary-  
atu względem wymuszenia dla siebie prawa obywatelstwa miejskiego 
a zatem i uczestnictwa w prawodawstwie i zarządzie krajowym. I 
właśnie z tego powodu wszczęły się tam rozruchy, Jes l - lo  kwestya 
powszechnego, nieograniczonego, ultra-dcmokratycznego prawa wy
borów , która opanowała umysły tamtejszej ludności. Skutki ztad 
będą nieuchronne, a organizowana według demokratycznych zasad 
Norwegia widzi sic być popchniętą nad brzeg przepaści, i skazaną 
na doznanie smutnych nastepności zasad socjalnych. Pewien agita
tor nazwiskiem M ik k e lsen  scentralizował stowarzyszenia robotników 
i przebiega kraj propagując jawny rokosz i zaburzenie. Daj Rozę, 
żeby rząd nie ociągając się długo, oparł się silnie podobnym 
zgubnym usiłowaniom i położył im skuteczną tamę. Miejscami ta r 
gnięto się niemniej i na prawo własności. Liczne tłumy chłopstwa 
zmówiwszy się między sobą , wyrąbali lasy do nich nienależące. 
Zdaje sie przeto, że zaszłe tam r o z r u c h y  w y m i e r z o n e  są  t a k ż e  prze
ciw bezpieczeństwu cudzej własności. Po takich więc doświadcze
niach może się każdy z łatwością przekonać, że to jest, już w natu
rze i p r z e z n a c z e n i u  d e m o k r a c j i ,  aby się p izr frar /za /a  i sama ru j—
n o w a /a  , by wszelką porząd :.t administracyc czyniła niemożliwą, i 
bez względu na prawa, porządek i uświęcone hystoryą stosunki to 
warzyskie, przyprowadzała rzeczy  do ostateczności. Je s t - lo  dziki
Żywioł, który d a j e  popę d  p e w n e j  n i e o d g a d n i o n ć j  k o n i e c z n o ś c i  i stra 
szne sprawia zaburzenia, w rzeczy samej zaś pracuje tylko nad wła-  
snćni swojem zniszczeniem. A jeźli demokracja nareszcie i tam na
wet czyni się niemożliwą, gdzie zdają się być wszelkie warunki swo
bodnego jej rozwoju, natenczas zaiste wyrzekła sama na siebie nie
zmienny wyrok potępienia. (L it .  k o r . a u s ir .j

(Spokój w Sztokholmie. — Sprawa banltu.)
S z t o k h o l m ,  2 1 . Intego. Od wtorku w nocy panuje już zu

pełna spokojność w Sztokholmie,
Dziennik D ore  mówi o trudnościach mogących wyniknąć z tego , 

gdyby północne likwidacye pieniężne na Hamburg przechodziły, pro
ponuje tedy, ażeby banki w Sztokholmie, w Kopenhadze i w Cbry-  
styami weszły ze sobą w regularny rachunek i w komur.ikacyę we- 
kslową. Dziennik A fton L ladet  przemawia zaś za tern, ażeby mia
stom Sztokholm i Gothenburg nadano przywileja miejsc wekslowych.
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■isięstwa Naddunajskte.
(Wyruszenie wojsk rosyjskich i tureckich z Wołoszczyzny nia równocześnie

nastąpić.)
L loy d  p isze : W iad o m o ść , że wojska rosyjskie mają wyruszyć  

z księstw Naddunajskich, uzupełnia kerespondencya z Bukaresztu z 
dnia 18. lutego w ten sposób, że i dowódzcy tureckich wojsk otrzy
mali kuryerem z Konstantynopola ro zk az , ażeby wszystkie wojska 
tureckie opuściły kraj w przeciągu trzech miesięcy i cofnęły się za 
Dunaj. Zgromadzenie plenarne tureckich wyższych urzędników od
było się dnia 1 6 .  lutego Ikr Bukareszcie , by się naradzić nad dyspo-  
zycyami do wykonania tego rozkazu. Zdaje się p rze to ,  że i zapo
wiedziane wyruszenie wojsk rosyjskich nastąpi rzeczyw iście , i nie o-  
graniczy się na samej zmianie załogi. Słychać za rzecz pewną, że 
według nadesłanych z Konstantynopola instrukcyi mają wojska ture
ckie po wyruszeniu rosyjskich, albo równocześnie z niemi kraj opu
ś c ić ,  albo skoncentrować się w twierdzach wzdłuż prawego brzegu  
Dunaju w te n  sposób , ażeby w k a ż d e j chwili m o g ły  znowu obsadzić 
księstwa, bo Porta stanowczo przedsięwzięła sobie przeszkodzić wszel
kiej na przyszłość zamierzonej okupacyi księstw przez Rosyp, choćby  
nawet siłą zbrojną. Koncentracyę wojsk rosyjskich nad Prutem mo-  
żnaby przeto uważać za contre-dem onstracyę przeciw Turcyi.

Turcya.
(Wiadomości z Konstantynopola.)

’JL  K o n s ta n ty n o p o la  piszą do Oester. lit. Correspondenz  
pod dniem 10. lutego: Komisya, której polecono uregulować pogra
niczne stosunki Turcyi z P e rs y ą ,  Rosyą i A u stry ą , ukończyła swą 
pracę i zebrane w tej mierze liczne dokumenta przedłożyła już dy
wanowi. W  wielkim stopniu zajmują uwagę polityków sprawy buł
garskie, a mianowicie mająca tam nastąpić regulacya szkół i kościo
łów. O posady, które się przez to potrzebnemi staną, ubiegają się 
najszczególnicj pan Stojłowicz i książę S a m o s ; ten ostatni pochodzi 
z familii rosyjskiej,  szczyci się łaską Sułtana i przyjaźnią angielskie
go ambasadora i dla tego ma wielką nadzieję, że będzie mianowany 
szefem admir.istracyi szkół i kościołów Bułgarskich. Ambasador an
gielski ma się w tej sprawie bardzo za Bułgarami ujmować. —  Mrs. 
Uri[huart, który niedawno opuścił Konstantynopol dla zajęcia swego 
krzesła w  parlamencie angielskim , przystawał w swych wycieczkach  
do Turcyi azyatyckiej bardzo często z madjarskimi wychodźcami, a 
mianowicie z samym Kossutem. —  Banda Arnautów p rzek roczyła ,  
jak donoszą najświeższe wiadomości, serbską granicę i zrabowała  
kilka włości. Rząd księstwa Serbskiego wyprawił natychmiast wojsko 
du z a g r o ż o n y c h  punktów , jednakże wolał udać się z zażaleniem do 
dywanu, niż u ż y w a ć  r e p r e s a l ió w , i w ś c ig a n iu  z b ó jc ó w  n a r u s z a ć  te
ry tory 11 m tureckie, coby może jakie zatargi i nieporozumienia wy
wołało.

T  S c u i a r i  donoszą pod dniem 18. lutego, że dotychczas  
wprawdzie uieuczyiiiono jeszcze w północnej Albanii żadnych kroków  
do .przytłumienia buntu w Hercegowinie, jednak w środkowej Albanii 
nakazano rekrutowanie wojska nieregularnego, które jeszcze w ciągu 
miesiąca marca ma wyruszyć do Bośnii dla wzmocnienia Oraer Baszy.  
O liczbie stawić się mającego wojska, tudzież o dalszych planach woj
skowych niema dotychczas bliższych szczegółów. (A u stria .)

R z e c z  d o m o w a .

Tt w y d * ia lu  T o w a r z y s t w a  D a m  D o b r o c z y n n o ś c i .
Obok licznych i nieodzow nych, a nieodstępnie z trudem  

połączonych zachodów, niem asz dla Tow arzystw a D obroczyn
ności przyjem niejszego do spełnienia obowiązku, nad niesienie 
czułej dla dobroczyńców  za uczynione ollary podzięki. Tein  
uczuciem  żywo przejęte Tow arzystw o widzi się s p o w o tło w a -  
n ć m , złożyć Jaśnie W ielm ożnem u K o m o r o w s k ie m u  n in ie jsze  
d z i ę k c z y n n e  w y r a z y ,  k tó ry  s p e łn ia ją c  w o lę  ś. p. swej dostoj
nej m ałżon k i, kwotę 2 0 0  złr. m. lc. oddał pod zarząd T o 
w arzystw a ku wsparciu w niedoli będących. —  Szlachetna  
ta  Opiekunka biednych już i tak nazaw sze w naszej żyjąca

pam ięci, i dziś je sz cz e  nieprzestaje nieść ulgi cierpieniu 
sw ą pozgonną dobroczynną wolą. C ześć jej p a m ię ci! a 
Tobie zacny m ężu . co jej cnotliwe życie tern gorliwem  
spełnieniem życzenia jej se rca  u św ięcasz, a pow ierzając rę 
kom naszym ten szczodrobliw y datek , nas swem zaufaniem  
obd arzasz, niech się ten czyn w należnem od wszystkich  
uznaniu do innych zdobiących T w e życie policzą obok naj
czulszej naszej podzięki.

Wiadomości handlowe.
(Ceny targowe Lwowskie z 7. marca.)

L w o W i  Na naszym dzisiejszym targu sprzedawano w prze
cięciu korzec pszenicy po 2 0 r .3 0 k . ' ;  żyta 1 5 r .4 5 k . ;  jęczmienia l i r .  
3 0 k . ; owsa 6 r. 1 5 k . ;  hreczki l i r .  4 5 k . ;  grochu 1 6 r . ;  —  za cetnar 
siana płacono 3 r .2 1 k . ;  okłotów 2 r . 7 k . ;  —  sag drzewa bukowego k o
sztował 2 7 r ,3 0 k . ,  dębowego 2 5 r . , sosnowego 2 3 r  w. w. Cena d ro 
biazgowej sprzedaży bez odmiany. —  Dnia 5. dla złej drogi nie było 
dowozu.

(Ceny targowe w obwodzie Żółkiewskim.) 
ż ó ł k i e w ,  4 .  marca. Według doniesień handlowych z Bełza,  

Krystynopola i Żółkwi sprzedawano tamże na targach w ostatnich 
dwóch tygodniach zeszłego miesiąca w przecięciu korzec pszenicy po 
1 5 r .— 1 5 r .3 0 k .— 19t\; żyta 1 2 r .3 0 k .— 1 4 r .— 1 4 r .3 0 k . ;  jęczmienia lOr.  
— lOr.— 9 r . 3 0 k . ;  owsa 7 r . — 4 r .  3 0 k .— 6r. 5 hreczki 8 r.— 9 r .— l O r . ; 
kartofli 4 r ,— 4 r , — 4r.3Ck. Cetnar siana po 3 r .4 5 k .— 0 — 3 r .2 0 k .  Za 
sag drzewa twardego płacono l l r . 4 0 k . — 1 0 r .— 2 2 r . , miękkiego 9r. 
lO k.— 8 r .3 0 k .— 17 r .  Funt mięsa wołowego k osztow ał8k.— 8k.— lOk. 
i garniec okowity 2 r ,3 0 k .— 2 r .2 5 k .— 4r. w. w. Kukurudzy, nasienia 
konicza i wełny nie było w handlu.

K n r s  lw o w s k i .

Dnia 8 . m arca.

Dukat h o l e n d e r s k i ......................................
Dukat cesa rsk i ............................................
Pólim peryał zł. r o s y j s k i .........................
R u bel śr . r o s y j s k i ......................................
T a la r  p r u s k i ..................................................
Polski kurant i pięciozłotów k. . . .
G alicy jsk ie lis ty  zastaw ne za 100 złr.

gotówką towarem

z Ir. k r. | złr. kr.

. mon. k. 5 51 5 55
V 5 54 6 —

10 16 10 20
1 59 2 —
1 52 l 5 4
1 29 1 30

• V) V 89 28 89 5 2

P r z y j e c h a l i  d o  L w o w a .
Dnia 7. m arca.

l ir .  L ew ick i K a je tan , z Czortkowa. — Baron B ru n ick i Ju lia n , z Podhor- 
ca. —  PP. Hordyński F ra n c isz e k , z Ł ączk i. —  K rzeczunow icz Ignacy, z Ja ry -  
czowa. —  Falkow ski M ichał, z Głuchowa.

W y j e c h a l i  z e  L w o w a .
Dnia 7 . m arca.

Hr. Borkow ski Sew eryn i Hrabina Olga B orkow ska, do Szuparki. —  P P . 
W ik to r T ad eu sz , do Makowisk. — S ch w ejk art K a ro l, do Rykowa. — P e r e l li  
W ilh e lm , do W oli A rłam ow skićj. —  Hubicki K a ro l, do Nakwaszy.

S p o s t r z e ż e n i a  m c t e o r o l o g i e z n e  w e  L w o w i e .
Dnia 7. marca.

Pora

B arom etr 
w m ierze wied. 
sprowadzony 

do 0 °  Reaum.

Stopień
ciepła

według
Reaum .

Śred n i 
stan tem
peratury 

do g .6 .z r .

K ierunek i siła 
w iatru

Stan  
a tm o  s f e r y

6  god.zr. 
2god.pp. 
10 g. w.

f f  r r t
27 6 9 
27 7 4 
27  8 7

—  0 , 5 °  
-+- 3 °  

0 °

- + - 3 °  
-  1 °

połud.-wschodni
połud.-zaehodni

pochm. mgła 
„ śnieg
Tt

T E A T R .
D i i . na dochód śpiewaczki J P .  T eresy  K b f e r  opera niem.: „ D e r  

R a n d i t .  ( i l  R r a v o .)* ‘
Ju t r o :  melodramat polski: „ C h ło p  p a n e m  m ilio n o w y m .11

W czoraj przedstawiono na scenie polskiej ua dochód p, SntO-
s h o w s  k i e g o  dramat Duraas’a w 6 aktach pod tytułem „ A n n a ,  
k r ó lo w a  F r a n c y i 11* Bardzo trafnie skreślił jenialny autor sła-  

io ś ć  charakteru Ludwika X III . ,  podstępy sławnego ministra Richelieu, 
l nadewszystko wzniosłe przymioty duszy królowej Anny, która sza
lując świętość ślubów małżeńskich, z przywiązania ku przybranej 
jjczyznie F ran cy i,  poświęca najsilniejsze uczucie namiętnej m iłości,  
jy utrzymać powagę tronu i czystość swej duszy, a czarującego  

vpływu swych wdzięków na kochanka, potężnego księcia Bucking"  
t am,  używa tylko dla teg o , by odwrócić od Francyi grożącą jej ze 
itrony Anglii wojnę- Pani A szp erg er  oddała z właściwą sobie go -

Oo d zisiejszej G azety  dołączony

dnością ten piękny charakter nieszeżęśliwej Anny, a p. Rejrners przed 
stawiał zręcznie nadludzką prawie przebiegłość najsławniejszego 
mężów stanu. Cześć należną winniśmy także oddać grze pani Stu 
kow skiej w roli powiernicy Królowej; pana Sm ochow skiego  w ro 
muskietiera d’Artagnan i pana N ow akoicsk iego  w roli kramarza, słu 
żącego za ślepe i płatne narzędzie niecnych intryg ministra. Liczni 
zebrana publiczność nie szczędziła hucznych oklasków, a najjawnic 
dowiodła upodobanie w grze artystów tern, że mimo przydługiej o 
snowy sztuki wytrwała w teatrze do końca z coraz większą cieką
wościa. —

je s t  D odatek  Tygodniow y Me. lO.

G łów n y  Redaktor M. Srmeniowa Sartyni. ' l i  c, k, galic. drukarni rządowej.


